
Sym�po�zjum�na�uko�we
„Stan�da�ry�za�cja�ar�chi�wal�ne�go�opi�su�
in�for�ma�cyj�ne�go”.
Olsz�tyn, 22–23�paź�dzier�ni�ka 2015�r.

Wdniach 22–23 paź dzier ni ka 2015 r. na Uni wer sy te cie War miń sko -Ma zur skim
w Olsz ty nie od by ło się sym po zjum, któ re go te ma ty ką by ła „Stan da ry za cja ar -
chi wal ne go opi su in for ma cyj ne go”. W cza sie je go trwa nia wy gło szo no pięt -

na ście re fe ra tów. By ło to już czwar te spo tka nie po świę co ne teo re tycz nym i prak tycz nym
pro ble mom ar chi wi sty ki. Dwu dnio we ob ra dy po pro wa dzi li Krzysz tof Na roj czyk z Uni -
wer sy te tu War miń sko -Ma zur skie go oraz Pa weł Perzy na z In sty tu tu Pa mię ci Na ro do wej
w Ło dzi.

Pre le gen tów oraz uczest ni ków ob rad w imie niu or ga ni za to rów przy wi ta ła An na Że -
gliń ska z Uni wer sy te tu War miń sko -Ma zur skie go w Olsz ty nie. Szcze gól ne sło wa po wi -
ta nia skie ro wa ła do Boh da na Ry szew skie go, któ ry jest od 2012 r. ini cja to rem co rocz nych
sym po zjów ar chi wal nych. Ra fał Leś kie wicz z In sty tu tu Pa mię ci Na ro do wej za pre zen to -
wał pierw szy tom ma te ria łów po kon fe ren cyj nych, w któ rym ze bra no re fe ra ty wy gło szo -
ne w cza sie dru gie go sym po zjum w 2013 r. Gwo li przy po mnie nia war to wspo mnieć, że
zo sta ło ono po świę co ne za sa dzie struk tu ral nej ja ko pod sta wie opi su ar chi wa liów w zin -
te gro wa nych sys te mach in for ma cji ar chi wal nej.

Część pierw szą ob rad otwo rzył Boh dan Ry szew ski, któ ry po dzię ko wał or ga ni za to -
rom za przy go to wa nie ko lej ne go spo tka nia w Olsz ty nie, a tak że przed sta wił ku li sy for -
mu ło wa nia pro ble mów ba daw czych oma wia nych w cza sie spo tkań. B. Ry szew ski
przy bli żył hi sto rię ba dań nad pro ble ma mi kom pu te ry za cji ar chi wów i jej teo re tycz ny mi
pod sta wa mi. Pod kre ślił, że wy pra co wa ne kil ka de kad wcze śniej me to dy i za ło że nia kom -
pu te ry za cji wy ka zu ją uni wer sa lizm i mi mo upły wu lat na dal po zo sta ją ak tu al ne. Przy po -
mniał, że wy ni ki je go ba dań zo sta ły w 1994 r. opu bli ko wa ne w książ ce pt. Pro�ble�my

kom�pu�te�ry�za�cji�ar�chi�wów. Na stęp nie B. Ry szew ski wspo mniał o za ło że niach pro jek tu,
któ ry do pro wa dził go do sfor mu ło wa nia za sa dy struk tu ral nej oraz opra co wa nia stan dar -
du FO PAR, uwzględ nia ją ce go spe cy fi kę pol skie go za so bu ar chi wal ne go. Za pro po no wa -
ny stan dard zo stał, nie ste ty, nie uf nie przy ję ty w śro do wi skach ar chi wal nych i jest ma ło
zna ny, acz kol wiek był czę ścią pro gra mu na ucza nia stu den tów ar chi wi sty ki w To ru niu
i Olsz ty nie. Wy mie nio ne przez B. Ry szew skie go za gad nie nia sta ły się wła śnie punk tem
od nie sie nia dla sym po zjów po świę co nych teo re tycz nym pro ble mom ar chi wi sty ki. 

Ko lej ny re fe rat wy gło sił Wła dy sław Stęp niak, któ ry sku pił się na pro ble mach stan -
da ry za cji opi su ar chi wal ne go w świe tle po trzeb pol skich ar chi wów. Na wstę pie stwier -
dził, że obec nie ce lem stra te gicz nym ar chi wów pań stwo wych jest stwo rze nie mo de lu
pro wa dze nia ewi den cji oraz opra co wa nia ze spo łu ja ko pod sta wy do bu do wy i roz wo ju
sys te mów in for ma tycz nych wspo ma ga ją cych dzia ła nia me ry to rycz ne ar chi wów pań stwo -
wych w ca łym ich za kre sie. Stan dard opi su ar chi wal ne go w tym świe tle jest jed nym z fun -
da men tal nych skład ni ków tej stra te gii. W. Stęp niak przy po mniał też o teo re tycz nych
pod wa li nach pol skiej ar chi wi sty ki, do któ rej na wią zał w swo im wy stą pie niu B. Ry szew -
ski. Pre le gent pod kre ślił, że przez la ta w ar chi wach pań stwo wych na bar dzo do brym
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pozio mie sta ła dzia łal ność me to dycz na do ty czą ca opra co wa nia i opi su ma te ria łów ar chi -
wal nych. To po wo du je, że w pro ce sie kształ to wa nia stan da ry za cji opi su ar chi wal ne go
w pol skich ar chi wach nie moż na o tym do rob ku za po mi nać. Re fe rent przy po mniał tak -
że, że 1 li sto pa da 2015 r. we szła w ży cie zno we li zo wa na usta wa o na ro do wym za so bie
ar chi wal nym, któ ra w wie lu swo ich punk tach wpro wa dza fun da men tal ne zmia ny. Zo bo -
wią zu je ona m.in. na czel ne go dy rek to ra ar chi wów pań stwo wych do pro wa dze nia dzia -
łal no ści in for ma cyj nej i two rze nia sys te mów in for ma tycz nych. Dzię ki te mu pro jekt
„Ar chi wum do ku men tu elek tro nicz ne go”, zgło szo ny przez NDAP, bę dzie fi nan so wa ny
ze środ ków unij nych. Aby uspraw nić dzia ła nia zmie rza ją ce do re ali za cji wspo mnia ne go
pro jek tu, zo sta ła przez NDAP po wo ła na Ra da ds. In for ma ty za cji oraz ze spo ły na uko we
(w za kre sie przy go to wa nia za sad opra co wa nia ma te ria łów ar chi wal nych, stan dar du opi -
su ma te ria łów ar chi wal nych, wska zó wek do ty czą cych spo rzą dza nia in dek sów). W. Stęp -
niak krót ko omó wił wy ni ki prac po wo ła nych ze spo łów oraz wska zał, że for mu ło wa ne
przez nie te zy koń co we sta ną się w przy szło ści stan dar dem opi su ar chi wal ne go sto so wa -
nym w pol skich ar chi wach. Część z nich zo sta ła już zresz tą za war ta w pro jek cie Nor my
Opi su Ma te ria łów Ar chi wal nych (NO MA). W. Stęp niak skie ro wał za pro sze nie dla B. Ry -
szew skie go i je go współ pra cow ni ków do uczest nic twa w po sie dze niu ze spo łu opra co -
wu ją ce go stan dard NO MA. 

Pa weł Perzy na swój re fe rat po świę cił stan da ry za cji opi su ar chi wal ne go w kon tek ście
di gi ta li za cji ar chi wa liów. Kon struk cja je go wy stą pie nia – jak sam przy znał – na wią zy -
wa ła do re fe ra tu An drze ja Bier na ta na te mat kom pu te ry za cji i di gi ta li za cji w ar chi wach
pań stwo wych, wy gło szo ne go w 2014 r. w Olsz ty nie. Na po cząt ku P. Perzy na wy ja śnił
po ję cia „stan da ry za cja” i „di gi ta li za cja” w od nie sie niu do róż nych dzie dzin wie dzy. To,
co dzie li te dwa po ję cia, jest nie wąt pli wie bar dzo istot ne: di gi ta li za cja to czyn ność tech -
nicz na, a stan da ry za cja to pro ces twór czy ma ją cy na ce lu wy pra co wa nie okre ślo nych
norm i za sad w po stę po wa niu. P. Perzy na, ob ser wu jąc pra ce ar chi wów pań stwo wych, do -
szedł do wnio sku, że ma so wa di gi ta li za cja sta ła się prio ry te to wym za da niem. Po wo dem
te go są po zy ski wa ne środ ki z fun du szy eu ro pej skich i pro gra mów rzą do wych, a nie prze -
my śla na stra te gia roz wo ju. Po twier dza ją to do stęp ne da ne sta ty stycz ne. Re fe rent za dał
py ta nie, czy dla do raź nej ko rzy ści war to po rzu cać re ali za cję pod sta wo wych funk cji, ja -
kie zo sta ły przy pi sa ne ar chi wom pań stwo wym. P. Perzy na przy po mniał sło wa Hu ber ta
Waj sa o tym, że di gi ta li za cja nie po le ga je dy nie na umiesz cza niu wi ze run ku (ska nu) do -
ku men tu w sie ciach roz le głych, a pierw szym na rzę dziem umoż li wia ją cym wy ko rzy sta -
nie ob ra zu cy fro we go po wi nien być in wen tarz ar chi wal ny, któ ry mu si zawierać ze stan -
da ry zo wa ne ele men ty opi su ar chi wal ne go. Ta kie ro zu mo wa nie po win no uwzględ niać
pla ny di gi ta li za cyj ne w ar chi wach. Tak jed nak nie jest, gdyż po trze by in for ma cyj ne spo -
łe czeń stwa kształ tu ją pra cę ar chi wów pań stwo wych w Pol sce. W związ ku z tym opra co -
wa nie ze szło na dal szy plan. P. Perzy na wy ra ził prze ko na nie, że ta ka sy tu acja szko dzi
na uko we mu opra co wy wa niu do ku men tów, a w ar chi wach pań stwo wych trwa swo isty
wy ścig di gi ta li za cyj ny. Trze ba pa mię tać, że wy pra co wa nie oraz wdro że nie od po wied nie -
go stan dar du opi su ma te ria łów ar chi wal nych uła twi użyt kow ni ko wi od na le zie nie od po -
wied nie go ska nu do ku men tu w sie ci roz le głej. Opra co wa nie stan dar du opi su ar chi wal -
ne go pro wa dzi bo wiem do upo rząd ko wa nia i ujed no li ce nia me to dy ki ar chi wal nej.
Pre le gent po wtó rzył, że po win ny tu taj zo stać za sto so wa ne efek ty pra cy B. Ry szew skie -
go w kwe stii kom pu te ry za cji ar chi wów. Waż ne w tej ma te rii są rów nież stan dar dy ar chi -
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wal ne sfor mu ło wa ne przez Mię dzy -
na ro do wą Ra dę Ar chi wów, któ re two -
rzą wza jem nie uzu peł nia ją cą się ca -
łość. U pod staw ich wpro wa dze nia
zna lazł się użyt kow nik, któ ry wraz
z po stę pem tech no lo gicz nym uzy skał
moż li wość ła twe go i ta nie go do stę pu
do za so bów kul tu ry, w tym ar chi wów.
W Pol sce jed nak do mi nu ją cym stan -
dar dem na dal są wy tycz ne me to dycz -
ne na czel ne go dy rek to ra ar chi wów
pań stwo wych. Re fe rent prze ko ny wał,
że jed no li ty na ro do wy stan dard opi su
ar chi wa liów nie jest sto so wa ny. Roz -
wią za niem funk cjo nu ją cym jest sto -
so wa ny w Pol sce stan dard de� fac�to
Na czel nej Dy rek cji Ar chi wów Pań -
stwo wych, o któ rym pi sa ła An na
Laszuk. Pew ne go ro dza ju stan dar d
opi su nie świa do mie zo stał stwo rzo ny
tak że przez Ra dę In sty tu tu Pa mię ci
Na ro do wej w 2012 r. Za sto so wa no go
w in wen ta rzu ar chi wal nym do stęp -
nym na stro nie in ter ne to wej IPN. P. Perzy na omó wił tak że błę dy, ja kie je go zda niem po -
peł nio no pod czas pla no wa nia i di gi ta li za cji ma te ria łów ar chi wal nych w ar chi wach pań -
stwo wych i IPN. Za po mnia no bo wiem o do sto so wa niu jej za ło żeń do po trzeb śro do wi ska
na uko we go. Na ko niec wy stą pie nia po wtó rzył, że opra co wa nie za so bu po win no być naj -
waż niej szym pro ce sem za cho dzą cym w ar chi wach. Im wię cej  bę dzie opra co wa nych
i wła ści wie opi sa nych ma te ria łów ar chi wal nych, tym lep sze efek ty przy nie sie pro ces ich
di gi ta li za cji.

Re fe rat Agniesz ki Ro sy, z po wo du jej nie obec no ści, zo stał od czy ta ny. Je go te ma ty ka
do ty czy ła użyt kow ni ka w sys te mie in for ma cji ar chi wal nej. Au tor ka omó wi ła, jak wy glą -
da wy szu ki wa nie in for ma cji w sys te mie i ja kie jest w nim miej sce dla użyt kow ni ka. Bio -
rąc pod uwa gę ocze ki wa nia użyt kow ni ka w pro ce sie po szu ki wa nia in for ma cji, ar chi wa
po win ny być na le ży cie do nie go przy go to wa ne. Wy szu ki wa nie in for ma cji w za so bie ar -
chi wal nym, bę dą cym za zwy czaj wiel kim zbio rem do ku men tów o wie lo stop nio wej
i skom pli ko wa nej nie jed no rod nej struk tu rze, wy ma ga za sto so wa nia spe cja li stycz nych
na rzę dzi i pro ce dur wy szu ki waw czych – przede wszyst kim spo rzą dze nia wła ści we go
opi su ar chi wal ne go. A. Ro sa do wo dzi ła, że użyt kow nik przed roz po czę ciem po szu ki wań
po wi nien po znać na rzę dzia in for ma cyj ne, a tak że pro ce du ry wy szu ki wa nia in for ma cji
w sys te mie. Po trzeb ny do te go jest spraw nie dzia ła ją cy sys tem in for ma cji ar chi wal nej.
Trze ba tu taj pa mię tać, że użyt kow ni cy ma ją od mien ne po trze by oraz nie są tak sa mo
przy go to wa ni do ko rzy sta nia z ar chi wów. Traf ność wy szu ki wa nej in for ma cji za le ży
w dużej mie rze od umie jęt ne go sfor mu ło wa nia py tań, a na stęp nie ich stop nio wa nia i wy -
ko rzy sty wa nia od po wie dzi do for mu ło wa nia ko lej nych. Użyt kow nik po wi nien prze tłu -
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ma czyć for mu ło wa ne py ta nia na wła ści wy ję zyk wy szu ki waw czy. Nie zbęd na jest tu taj
in struk cja wy szu ki waw cza. Au tor ka re fe ra tu prze pro wa dzi ła ana li zę trzech na rzę dzi wy -
szu ki waw czych: prze wod ni ka po ar chi wum, ba zy SE ZAM, pu blicz ne go In wen ta rza Ar -
chi wal ne go IPN, a tak że szcze gó ło wo omó wi ła dro gę, ja ką po wi nien przejść użyt kow nik
ar chi wów w pro ce sie po szu ki wa nia wła ści wej in for ma cji. Zwró ci ła przy tym uwa gę, że
na rzę dzia in for ma cyj ne nie są czę sto wy po sa żo ne w od po wied nią in struk cję wy szu ki -
waw czą, co nie wąt pli wie wpły wa na ja kość osta tecz nych wy ni ków.

Po pierw szych czte rech wy stą pie niach wy wią za ła się dys ku sja, w któ rej An drzej Bier -
nat od niósł się do re fe ra tu Paw ła Perzy ny i sta rał się tłu ma czyc stra te gię dzia łań ar chi wi -
stów pań stwo wych. Stwier dzil, że obec ną pra cę ar chi wi stów w ar chi wach pań stwo wych
de ter mi nu ją po trze by ryn ku, a przede wszyst kim moż li wo ści In ter ne tu. Dys ku tant nie
zga dzał się z te zą, że ar chi wa pań stwo we, pla nu jąc pra ce di gi ta li za cyj ne, nie bio rą
pod uwa gę po trzeb śro do wi ska na uko we go. Pa weł Perzy na w od po wie dzi po dał przy kła -
dy nie peł nych opi sów w sys te mach in for ma tycz nych, co wie lo krot nie utrud nia ło do tar -
cie do po szu ki wa nej in for ma cji oraz wła ści we go ska nu do ku men tu.

Na stęp ny re fe rat zo stał po świę co ny  pro ble mom roz bu do wy stan dar du FO PAR dla róż -
nych form do ku men ta cji, a wy gło sił go Ro bert De gen. Na wstę pie pre le gent przy po mniał,
czym jest stan dard FO PAR, przed sta wił krót ką hi sto rię je go po wsta nia oraz szcze gó ło wo
omó wił je go ele men ty i czę ści skła do we. R. De gen prze ko ny wał, że pu bli ka cja stan dar du
FO PAR mia ła wzbu dzić dys ku sję w śro do wi sku ar chi wal nym na te mat utwo rze nia na ro do -
we go stan dar du opi su ar chi wa liów, a w dal szej per spek ty wie przy czy nić się do je go roz bu -
do wy. Pra ca mi nad je go roz bu do wą mia ła kie ro wać Na czel na Dy rek cja Ar chi wów
Pań stwo wych, a ostat nie zda nie miał wy ra zić je go au tor, czy li Boh dan Ry szew ski. Rów nie
istot ne dzia ła nia, któ re mia ły na ce lu roz bu do wę stan dar du FO PAR, do ty czy ły do ku men ta -
cji geo de zyj nej i kar to gra ficz nej oraz za so bu sta ro pol skie go. Pod ję te przed się wzię cia do -
pro wa dzi ły do te go, że pod ko niec lat dzie więć dzie sią tych ubie głe go wie ku stan dard FO PAR
po zwa lał do ko ny wać opi su ma te ria łów ar chi wal nych nie na dzie wię ciu, lecz na je de na stu
po zio mach. Re fe rent przy znał przy tym, że trud no z peł ną od po wie dzial no ścią stwier dzić,
bio rąc pod uwa gę róż no rod ność do ku men ta cji w za so bie pol skich ar chi wów, iż for mu la rze
opi su opra co wa ne do koń ca XX w. wy czer pu ją wszyst kie spo ty ka ne przy pad ki i po zwa la ją
w pre cy zyj ny spo sób opi sać ca ły za sób. Roz bu do wa FO PAR wzglę dem pier wot nej pro po -
zy cji sfor mu ło wa nej przez B. Ry szew skie go, a zwłasz cza licz ba za pro po no wa nych po zio -
mów mo że znie chę cać ar chi wi stów do je go sto so wa nia. To do wo dzi, że stan dard ten
pod ko niec lat dzie więć dzie sią tych XX w. nie był jesz cze skoń czo ny i ad mi ni stra cja ar chi -
wal na zde cy do wa ła się wy brać in ną dro gę do bu do wa nia for ma tu opi sów za so bu ar chi wal -
ne go. R. De gen przy znał, że efek ty prac nad roz bu do wą FO PAR -u po win ny być bra ne
pod uwa gę pod czas two rze nia na ro do we go stan dar du opi su ma te ria łów ar chi wal nych.

Wal de mar Cho rą ży czew ski przy bli żył pro ble my roz bu do wy stan dar du FO PAR
na przy kła dzie ksiąg wpi sów. Na po cząt ku swo je go wy stą pie nia za zna czył, że stan dar dy
nie są prze cież da ne raz na za wsze i po win ny pod le gać ewo lu cji w od nie sie niu do cha -
rak te ry stycz nych ty pów do ku men ta cji. Pre le gent za zna czył jed nak, że pod czas prac
nad ich roz bu do wą na le ży przy jąć pew ne za sa dy. Nie na le ży mno żyć by tów po nad ko -
niecz ność, bo wte dy roz bu do wa stan dar du bę dzie pro wa dzo na w nie skoń czo ność. Na le -
ży rów nież sta rać się my śleć kry te ria mi wy szu ki wa nia w sys te mie zin te gro wa nym, któ re
są czymś in nym niż kry te ria wy szu ki wa nia w sys te mie tra dy cyj nym. W. Cho rą ży czew -
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ski przed sta wił eta py prac nad roz bu do wy wa niem stan dar du FO PAR z lat dzie więć dzie -
sią tych XX w. dla ksiąg wpi sów, za zna cza jąc, że wska za nym by ło by zbu do wa nie wzor -
ców opi su dla okre ślo nych form do ku men ta cji. Trze ba za wsze pa mię tać, że
w roz wią za niach me to dycz nych roz bu do wy stan dar du FO PAR dla ksiąg wpi sów jed ne
roz wią za nia są uni wer sal ne, a in ne tyl ko cza so we – zgod ne z moż li wo ścia mi tech nicz -
ny mi. Re fe rent stwier dził, że me to dy ka opra co wy wa nia ksiąg wpi sów jest kom pro mi -
sem po mię dzy tym, co ar chi wi ści do sko na le wie dzą i co chcie li by osią gnąć, a ich
moż li wo ścia mi. Ar chi wi sta nie jest w sta nie prze cież zre ge sto wać wszyst kich ksiąg wpi -
sów, któ re znaj du ją się w ar chi wach. Na pod sta wie kon kret nych przy kła dów W. Cho rą -
ży czew ski po dał naj wła ściw sze – je go zda niem – roz wią za nia roz bu do wy stan dar du
FO PAR dla ksiąg wpi sów. Wska zał, gdzie na le ża ło by roz wi nąć po zio my opi su, a gdzie
po zo sta wić for mę za pro po no wa ną przez B. Ry szew skie go. 

Po ko lej nej par tii wy stą pień po now nie na stą pi ła dys ku sja, w któ rej ja ko pierw szy za -
brał głos Boh dan Ry szew ski. Po dzie lił się re flek sja mi nad ist nie ją cy mi ar chi wal ny mi po -
mo ca mi in for ma cyj ny mi w pol skich ar chi wach. Wska zał, że nad rzęd nym dla nie go ce lem
pod czas two rze nia stan dar du opi su ma te ria łów ar chi wal nych by ły moż li wo ści wy szu ki -
wawcze. 

Dru gą część ob rad otwo rzył Ra fał Leś kie wicz, któ ry wy gło sił re fe rat po świę co ny wpły -
wo wi kom pu te ry za cji na funk cjo no wa nie Ar chi wum In sty tu tu Pa mię ci Na ro do wej. Re fe -
rent za po wie dział, że w swo im wy stą pie niu bę dzie po słu gi wał się głów nie przy kła da mi
za sto so wa nych roz wią zań. Część me ry to rycz ną roz po czął od wy ja śnie nia po ję cia „kom -
pu te ry za cja”. We dług R. Leś kie wi cza traf na jest de fi ni cja sfor mu ło wa na przez An nę Że -
gliń ską, któ ra  okre śli ła ją ja ko pro ces wpro wa dza nia i dzia ła nia in for ma tycz nych me tod
prze twa rza nia da nych oraz ich sto so wa nia prak tycz nie we wszyst kich ob sza rach funk cjo -
no wa nia ar chi wów. Re fe rent przy bli żył hi sto rię kom pu te ry za cji w Ar chi wum In sty tu tu
od 2000 r. Przy po mniał o ze spo łach ro bo czych, któ rych za da niem by ło opra co wa nie kon -
cep cji wy ko rzy sta nia na rzę dzi in for ma tycz nych w za rzą dza niu za so bem ar chi wal nym
IPN – po cząw szy od 2003 r. Re zul ta ty prac pierw szych grup ro bo czych nie zo sta ły jed -
nak wcie lo ne w ży cie. Usta le nia po wo ła nych ze spo łów nie mia ły cha rak te ru na uko we go
i w grun cie rze czy ogra ni cza ły się do stwo rze nia for mal no praw nych pod staw uza sad nia -
ją cych za kup go to wych roz wią zań, apli ka cji ba zo da no wych itp. Pro blem stan da ry za cji
nabrał znaczenia w czasie prac nad in for ma to rem o za so bie Ar chi wum IPN, któ ry zo stał
wy da ny w 2009 r. Re fe rent następ nie szcze gó ło wo omó wił po szcze gól ne eta py kom pu te -
ry za cji Ar chi wum IPN oraz two rze nie stan dar du opi su ma te ria łów w sys te mie Cy fro we
Ar chi wum. Po dał da ne sta ty stycz ne do ty czą ce licz by opra co wa nych i zdi gi ta li zo wa nych
jed no stek archi wal nych w Insty tu cie. 

Je rzy Bed na rek z ko lei przy bli żył słu cha czom za kres stan da ry za cji opi su ar chi wal -
ne go w sys te mie Cy fro we Ar chi wum, funk cjo nu ją cym w In sty tu cie Pa mię ci Na ro do wej.
Re fe rent swo je wy stą pie nie roz po czął od omó wie nia kon tek stu hi sto rycz ne go i me to -
dycz ne go pro ble mów stan da ry za cji opi su ar chi wal ne go. Pod kre ślił, że pod sta wo wym za -
da niem każ de go ar chi wum jest opra co wa nie po sia da ne go za so bu. Jed no cze śnie
za zna czył, że pra ce z tym zwią za ne po win ny prze bie gać zgod nie z wcze śniej usta lo ny -
mi za sa da mi me to dy ki ar chi wal nej. Przy po mniał tak że eta py, ja kie po win ny te mu pro -
ce so wi to wa rzy szyć (stu dia wstęp ne nad ze spo łem ar chi wal nym, usta le nie je go gra nic,
ewen tu al ne wy od ręb nie nie bądź sca le nie ze spo łu, po rząd ko wa nie ma te ria łów we dług
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wy bra nej me to dy, nada nie im osta tecz ne go ukła du w ze spo le, opi sa nie pro wa dzą ce do po -
wsta nia po mo cy in for ma cyj nych słu żą cych użyt kow ni kom ar chi wów). W tym kon tek -
ście po ję cie „in wen ta ry za cja” ustę pu je miej sca opi so wi ar chi wal ne mu, któ ry
w od nie sie niu do obec nej rze czy wi sto ści ar chi wal nej jest po ję ciem traf niej szym. Po praw -
ny opis ar chi wal ny spra wia, że moż na sku tecz nie udo stęp niać zgro ma dzo ny za sób. W tym
za kre sie na le ży wy ko rzy stać osią gnię cia Mię dzy na ro do wej Ra dy Ar chi wów, któ ra stwo -
rzy ła stan dard opi su ar chi wal ne go – ISAD(G). Pre le gent przy to czył tak że wy ni ki prac
nad stan dar dem FO PAR, któ ry mógł by być punk tem wyj ścia do stwo rze nia na ro do we go
stan dar du opi su ar chi wa liów. FO PAR to prze cież go to wy teo re tycz ny pro dukt, któ ry moż -
na roz bu do wy wać. Brak na ro do we go stan dar du opi su ar chi wa liów w spo sób istot ny de -
ter mi no wał ja kość i po ziom opra co wa nia za so bu prze ję te go przez In sty tut Pa mię ci
Na ro do wej. Re fe rent przy po mniał, że ar chi wa lia prze ję te przez IPN by ły w znacz nym
stop niu nie opra co wa ne, a część z nich by ła obar czo na ko niecz no ścią sto so wa nia usta wy
o ochro nie in for ma cji nie jaw nych. Kie row nic two Ar chi wum IPN jed nak pro wa dzi ło dzia -
ła nia ma ją ce na ce lu wy pra co wa nie stan dar du zgod ne go z ISAD(G) i uwzględ nia ją ce go
rów no cze śnie stan dard FO PAR. Zda niem J. Bed nar ka prze łom na stą pił w 2012 r., kie dy
roz po czę to pra cę nad kom plek so wym ar chi wal nym sys te mem in for ma tycz nym, któ ry
obec nie no si na zwę „Cy fro we Ar chi wum” i uwzględ nia spe cy fi kę do ku men tów zgro ma -
dzo nych w IPN. Re fe rent za pre zen to wał struk tu rę pól opi sów w sys te mie „Cy fro we Ar -
chi wum”, zwra ca jąc uwa gę na je go za le ty i moż li wo ści po pra wy dzia ła nia.

Ko lej ną część ob rad pierw sze go dnia sym po zjum otwo rzył Wie sław No wo sad, któ ry
sku pił się na stan da ry za cji opi su w ba zach NDAP. Re fe rent wska zał, że omó wie nie po -
ru sza ne go pro ble mu jest nie zwy kle trud ne, je śli do ko nu je się go tyl ko z per spek ty wy
użyt kow ni ka. Użyt kow nik prze cież bar dzo czę sto nie ma szer szej wie dzy z za kre su me -
to dy ki ar chi wal nej. W. No wo sad na wstę pie krót ko przy bli żył hi sto rię sys te mów ba zo -
da no wych NDAP oraz ich bu do wę, a tak że po sta wił py ta nie do ty czą ce sen su
po rów ny wa nia sta rych sys te mów z no wy mi. Prze cięt ny użyt kow nik wi dzi tyl ko do stęp -
ne on�li�ne for mu la rze zin te gro wa nych baz. Wy ni ki pre zen to wa ne w ww. ba zach róż nią
się na pierw szy rzut oka ja ko ścią prze ka zu. W rze czy wi sto ści jed nak za rów no sys tem
ZoSIA, jak i ba za SE ZAM pre zen tu ją te sa me in for ma cje. Pre le gen ta nie zdzi wi ła ta ka
sy tu acja, gdyż – jak wia do mo – ZoSIA za wie ra za im por to wa ne da ne z wcze śniej szych
baz da nych. Opis na po zio mie jed nost ki tak że ba zu je na wcze śniej szych da nych, acz kol -
wiek w sys te mie ZoSIA jest ona znacz nie le piej pre zen to wa ny. Nie po kój u re fe ren ta
wzbu dził fakt, że nie wszyst kie po la opi su na po zio mie ze spo łu ar chi wal ne go są wy peł -
nia ne. To mo że po wo do wać, że  raz już opra co wa ne ze spo ły trze ba bę dzie uzu peł niać
w za kre sie opi su ar chi wal ne go. W ko lej nej czę ści swo je go wy stą pie nia W. No wo sad omó -
wił in te gra cję ar chi wal nych baz da nych z sys te mem ZoSIA i wska zał, że więk szość za -
im por to wa nych da nych po cho dzi z baz SE ZAM i IZA. Na za koń cze nie swo je go wy wo du
re fe rent przy znał, że obec nie war tość in for ma cyj na sta rych i no wych sys te mów jest ta ka
sa ma, acz kol wiek zna cze nie sys te mu ZoSIA bę dzie z cza sem się zwięk szać – w mia rę
je go roz bu do wy i uzu peł nia nia go o no we re kor dy. Za sys te mem ZoSIA prze ma wia ją
tak że wzglę dy tech nicz ne, któ re po wo du ją, że w przy szło ści bę dzie on co raz do sko nal -
szym na rzę dziem wy szu ki waw czym. 

Ostat ni re fe rat pierw sze go dnia wy gło si ła An na Że gliń ska, któ ra za pre zen to wa ła słu -
cha czom ana li zę wy szu ki wa nia w ba zach da nych NDAP do stęp nych w wy szu ki war ce
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szu kaj war chi wach.pl.�Skło ni ła ją do te go licz ba udo stęp nio nych ska nów do ku men tów,
któ ra obec nie wy no si po nad szes na ście mi lio nów. Swo je roz wa ża nia za pre zen to wa ła z po -
zy cji użyt kow ni ka. Re fe rent ka prze pro wa dzi ła kil ka kwe rend w por ta lu szu kaj war chi -
wach.pl. W wy ni ku prze pro wa dzo nych ba dań do szła m.in. do wnio sku, że wy szu ki war ka
po da je in ne licz by re kor dów w sto sun ku do np. skró tow ców i od po wia da ją cych im peł -
nych nazw. Na koń cu swo je go wy stą pie nia A. Że gliń ska wy ra zi ła na dzie ję, że jej ba da -
nia bę dą po moc ne do roz wią za nia na po tka nych pro ble mów przy ko rzy sta niu
z wy szu ki war ki szu kaj war chi wach.pl. Pod kre śli ła przy tym, że za uwa żo ne nie do cią gnię -
cia nie umniej sza ją ran gi te go ser wi su, któ ry po zo sta je bar dzo waż ną po mo cą dla użyt -
kow ni ków pol skich ar chi wów. 

Po ostat nim wy stą pie niu po now nie wy wią za ła się dys ku sja, w któ rej głos za brał m.in.
An drzej Bier nat. Na po cząt ku krót ko omó wił pro ces im por tu da nych, któ ry był ele men -
tem ana li zy W. No wo sa da. Na stęp nie od niósł się do re fe ra tu A. Że gliń skiej i za po wie dział,
że wy cią gnię te przez nią wnio ski zo sta ną prze ana li zo wa ne. A. Bier nat przy znał, że w przy -
szło ści pla no wa ne jest tak że uru cho mie nie – w ra mach wy szu ki war ki szu kaj war chi -
wach.pl – moż li wo ści po da wa nia wy ni ków kwe rend we wszyst kich pol skich ar chi wach.

Dru gi dzień sym po zjum otwo rzył ks. Ro man Maj ka, któ ry omó wił pro ble my stan da -
ry za cji opi su ar chi wal ne go w ar chi wach Ko ścio ła ka to lic kie go. Swo je ba da nia re fe rent
oparł na in for ma cjach o za so bie ar chi wów ko ściel nych do stęp nych on�li�ne. Pod czas ich
ana li zy ks. R. Maj ka do szedł do wnio sku, że da ne o za so bach po szcze gól nych ar chi die -
ce zji i die ce zji wy ma ga ją bar dziej szcze gó ło we go wie lo po zio mo we go opi su ar chi wal ne -
go. W oce nie re fe ren ta bar dzo przy dat ny był by FO PAR oraz oczy wi ście stan dard
ISAD(G). W dal szej czę ści wy stą pie nia pre le gent omó wił opi sy jed no stek i ze spo łów
archi wal nych za miesz czo ne na stro nach in ter ne to wych die ce zji, w tym Ar chi wum Archi -
die ce zjal ne go w Po zna niu. Oce ną zo sta ły ob ję te tak że tech nicz ne moż li wo ści wy szu ki -
wa rek udo stęp nio nych on�li�ne. R. Maj ka wy ra ził prze ko na nie, że ar chi wom ko ściel nym
po trzeb ny jest uni wer sal ny stan dard opi su ar chi wal ne go, któ ry po zwo li na ujed no li ce nie
i upo rząd ko wa nie opi sów wszyst kich znaj du ją cych się w nich ma te ria łów. 

An na Wa nec ka  swo je roz wa ża nia sku pi ła wo kół sys te mu in for ma cyj ne go sto so wa -
ne go w nor we skiej ad mi ni stra cji pu blicz nej (stan dard No ark), nad któ rym pra ce roz po -
czę to w 1984 r. Obec nie w Nor we gii funk cjo nu je wer sja stan dar du No ark 4,
wpro wa dzo na w 1994 r. Zgod nie z za rzą dze niem władz cen tral nych każ de opro gra mo -
wa nie funk cjo nu ją ce w po szcze gól nych urzę dach mu si być z nim kom pa ty bil ne. Re fe -
rent ka szcze gó ło wo omó wi ła je go pod sta wo we za ło że nia oraz bu do wę. Pod kre śli ła, że
No ark jest stan dar dem za rzą dza nia obie giem do ku men tów i funk cjo nu je ja ko kom plet ny
sys tem. Pre le gent ka, aby przy bli żyć słu cha czom, jak wy glą da pra ca w stan dar dzie No -
ark, za pre zen to wa ła po szcze gól ne je go mo du ły oraz wy gląd in ter fej su, któ ry jest do stęp -
ny on�li�ne. 

Po dwóch pierw szych wy stą pie niach głos za brał B. Ry szew ski. Wska zał na róż ni ce
w po ję ciu stan dar du, o któ rym mó wi ła re fe rent ka, a je go ro zu mie niem w pol skiej ar chi -
wi sty ce. Ko lej nym dys ku tan tem był J. Bed na rek, któ ry za uwa żył, że A. Wa nec ka w za sa -
dzie przed sta wi ła stan dard elek tro nicz ne go sys te mu za rzą dza nia do ku men ta cją,
a w roz wa ża niach uczest ni ków sym po zjum istot ny jest je den z je go mo du łów, któ ry do -
ty czy opra co wa nia ma te ria łów ar chi wal nych. R. Leś kie wicz za dał z ko lei py ta nie R. Maj -
ce do ty czą ce ewen tu al nej de cy zji władz ko ściel nych w spra wie po wo ła nia ze spo łu, któ re go
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za da niem by ło by wy pra co wa nie stan dar du opi su ma te ria łów ko ściel nych w Pol sce. Re fe -
rent przy znał, że we dle je go wie dzy ta ki ze spół nie zo stał po wo ła ny. Ko lej ne py ta nie za -
dał Lech Gra du szew ski. Do ty czy ło ono funk cjo no wa nia ar chi wów za kła do wych na te re nie
Nor we gii. A.Wa nec ka po in for mo wa ła, że funk cję ar chi wum za kła do we go pełni in sty tu -
cja bądź urząd, w któ rym prze twa rza się in for ma cje w opar ciu o stan dard No ark. 

W ko lej nym wy stą pie niu Ka ta rzy na Ku bic ka omó wi ła stan dar dy ar chi wal ne go opi su
sto so wa ne w ar chi wach nie miec kich. Na wstę pie re fe rent ka za zna czy ła, że te mat ten nie
na le ży do ła twych. Dzie je się tak dla te go, że ustrój Nie miec i dłu go let ni po dział na od ręb -
ne pań stwa wy war ły wpływ na obec ny kształt sie ci ar chi wal nej oraz obo wią zu ją ce prze pi -
sy w za kre sie opra co wy wa nia ar chi wa liów. Z te go też po wo du w ostat nich kil ku dzie się ciu
la tach wie lo krot nie po dej mo wa no pró by ujed no li ce nia opi su ar chi wal ne go, ale do ty czy ły
one naj czę ściej ar chi wów w po szcze gól nych re gio nach lub by ły pro pa go wa ne przez róż ne
ośrod ki kształ ce nia ar chi wi stów. K. Ku bic ka wska za ła, że dys ku sja nad wy pra co wa niem
na ro do we go stan dar du opi su ar chi wal ne go po wró ci ła w no wej for mie – wzo rem in nych
państw – w związ ku z sze ro ko ro zu mia ną kom pu te ry za cją ar chi wów, a w szcze gól no ści
z wy ko rzy sta niem kom pu te rów i sie ci roz le głych w in for ma cji na uko wej. Re fe rent ka przy -
bli ży ła hi sto rię prac nad nie miec ki mi stan dar da mi i wska za ła, że roz wią za nia wy pra co wa -
ne w po przed nich dzie się cio le ciach w du żej czę ści są na dal sto so wa ne w nie miec kich
ar chi wach. Na stęp nie K. Ku bic ka szcze gó ło wo omó wi ła stan dar dy uży wa ne w Niem czech
Za chod nich i by łej Nie miec kiej Re pu bli ce De mo kra tycz nej. Za zna czy ła, że lo kal ne tra dy -
cje moc no za ko rze nio ne w Niem czech Za chod nich, znaj du ją ce od zwier cie dle nie w po -
szcze gól nych lan dach, spra wi ły, że osta tecz nie nie wy pra co wa no jed no li te go stan dar du
opra co wa nia i opi su akt. Nie co ina czej sy tu acja przed sta wia ła się w ar chi wach NRD.
Od koń ca lat pięć dzie sią tych i w pierw szej po ło wie lat sześć dzie sią tych ubie głe go wie ku
pro wa dzo no dys ku sję na te mat po trze by ujed no li ce nia za sad po rząd ko wa nia i in wen ta ry -
zo wa nia za so bów. Wy ni kiem tych prac by ło przy go to wa nie w 1964 r. wy tycz nych w za -
kre sie opra co wy wa nia ar chi wa liów. Za sa dy sfor mu ło wa ne w 1964 r. na dal są sto so wa ne
w ar chi wach b. NRD. K. Ku bic ka szcze gó ło wo omó wi ła rów nież kwe stie do ty czą ce opra -
co wa nia ma te ria łów ar chi wal nych w Sak so nii i Tu ryn gii. W pod su mo wa niu re fe rent ka
stwier dzi ła, że zmia ny ad mi ni stra cyj ne, roz bi cie Nie miec na dwa pań stwa oraz róż no rod -
ność form ar chi wa liów i ich uni kal ność nie po zwo li ły na wy pra co wa nie w ar chi wach nie -
miec kich jed no li te go stan dar du opra co wa nia i opi su akt. 

Stan da ry za cja opi su za so bu Ar chi wum Głów ne go Akt Daw nych by ła te ma tem wy -
stą pie nia Hu ber ta Waj sa. Na wstę pie re fe rent przy wo łał nor mę ISO 15489 z 2001 r., któ -
ra za wie ra wska zów ki do ty czą ce pro jek to wa nia i wdra ża nia sys te mu do ku men ta cyj ne go,
ale nie do ty czy ona za rzą dza nia do ku men ta mi ar chi wal ny mi w in sty tu cjach ar chi wal -
nych. Od no si się za tem do dzia łal no ści bie żą cej, a nie do opra co wy wa nia ar chi wa liów.
Jed nak że pre le gent za zna czył, że mi mo te go za strze że nia nie któ re usta le nia nor my moż -
na wy ko rzy stać rów nież w ar chi wach. Przy wo ła na nor ma mo że po móc w bu do wie stan -
dar du opi su za so bu AGAD, szcze gól nie je śli cho dzi o udo stęp nia nie in for ma cji w sie ci
roz le głej. H. Wajs, przy wo łu jąc wcze śniej sze pró by wy pra co wa nia stan dar du opi su ar -
chi wa liów, za sta na wiał się nad re ali za cją ta kiej ba zy da nych, w któ rej moż na by utwo -
rzyć cha rak te ry stycz ne po la opi su wy ko rzy sty wa ne w AGAD.

Ostat ni re fe rat wy gło sił Krzysz tof Sy ta, któ ry swo je roz wa ża nia sku pił wo kół efek -
tyw no ści wy szu ki waw czej w świe tle kwe ren dy w Ar chi wum An ny z Po toc kich Bra nic -
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kiej. Pre le gent za zna czył, że choć je go wy stą pie nie zna czą co wy bie ga po za te ma ty kę
podej mo wa ną w cza sie sym po zjum, nie na le ży za po mi nać, że ist nie je tak że kwe stia stan -
da ry za cji opi su akt sta ro pol skich. Zda niem K. Sy ty pod sta wo wym pro ble mem, je śli cho -
dzi o efek tyw ność wy szu ki wa nia in for ma cji w ba zach da nych, jest sto pień opra co wa nia
ar chi wa liów. Re fe rent wska zał na ele men ty, któ re są po mi ja ne pod czas opra co wy wa nia
ar chi wa liów w pol skich ar chi wach, m.in. in dek so wa nie i su ma ry zo wa nie do ku men tów.
Re fe rent przed sta wił tak że syl wet kę An ny z Po toc kich Bra nic kiej oraz dzie je jej ro dzi -
ny. Na stęp nie na wią zał do jej do ko nań na po lu kul tu ro wym (zbie ra nie i ka ta lo go wa nie
ar chi wa liów), po czym omó wił Ar chi wum An ny z Po toc kich Bra nic kiej. W je go opi nii
efek tyw ność wy szu ki waw cza w od nie sie niu do te go zbio ru jest ogra ni czo na tyl ko do in -
wen ta rzy, któ re nie po sia da ją wstę pu. Brak prze my śla ne go ukła du jed no stek ar chi wal -
nych w ob rę bie Ar chi wum An ny Bra nic kiej znacz nie utrud nia prze pro wa dza nie
kwe ren dy. K. Sy ta wska zał, że co raz czę ściej użyt kow ni ka mi ar chi wów są oso by bez ele -
men tar ne go przy go to wa nia hi sto rycz ne go i dla te go ar chi wi sta, któ ry two rzy opis, po wi -
nien do sto so wy wać je go treść do obec nych re aliów. 

Dys ku sję po ko lej nych re fe ra tach otwo rzył H. Wajs, któ ry od niósł się do wy stą pie nia
K. Sy ty. Wy ja śnił, że spad ko bier cy Bra nic kich są dow nie sta ra ją się o zwrot te go ar chi -
wum. K. Sy ta z ko lei st wier dził, że do lat dzie więć dzie sią tych XX w., czy li mo men tu
roz po czę cia pro ce su są do we go, ak ta moż na by ło opra co wać. 

Pod su mo wa nia sym po zjum do ko nał Wal de mar Cho rą ży czew ski. Przy po mniał za gad -
nie nia po ru sza ne w re fe ra tach oraz zwró cił uwa gę na fakt, że dys ku sja na te mat wy stą -
pień by ła na ty le oży wio na, że trwa ła tak że w ku lu arach. Je go zda niem na po cząt ku prac
nad stan da ry za cją po win na zo stać prze pro wa dzo na ana li za sys te mo wa. Ar chi wi ści nie są
z wy kształ ce nia in for ma to lo ga mi i dla te go mo że sta no wić to dla nich pe wien pro blem.
Trze ba też pa mię tać, że stan dar dy na le ży sto so wać w opar ciu o kon kret ne po trze by użyt -
kow ni ków. W koń co wych sło wach W. Cho rą ży czew ski przy po mniał, że śro do wi ska na -
uko we są zo bo wią za ne do pra cy teo re tycz nej, a ar chi wi ści w ar chi wach – do pra cy
prak tycz nej. Tym bar dziej te dwa śro do wi ska po win ny nie ustan nie ze so bą dys ku to wać.

Mi�chał�Kop�czyń�ski
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